
Technologia wykonania ikony 
 
 
Podobrazie - podobraziem ikon jest przewa�nie drewno lipowe, olchowe, 
osikowe, sosnowe, cedrowe w zale�no�ci od rejonu i lokalnej tradycji. Powinno 
by� bez s�ków, spoiste o małej zawarto�ci �ywicy. Deski musz� by� wyci�te z 
wła�ciwego fragmentu pnia i tak ze sob� sklejone aby z upływem czasu nie 
wyginały si� do �rodka (wtedy warstwa malarka ulegnie �ci�ni�ciu i wykruszy 
si�) lecz na zewn�trz (warstwa malarska ulega rozci�gni�ciu). Proces 
odkształce� szczególnie jest widoczny na starych ikonach które przybrały 
kształt wypukły. Deski suszono zawieszaj�c je na belkach stropowych w 
miejscu o intensywnym przewiewie, tam były poddane działaniu zmiennych 
warunków – gor�ca, zimna, dymu. Proces ich suszenia mógł dawniej trwa� 
nawet kilka lat. Deski pod ikony skleja si� i ł�czy na wpust, w plecy sklejonych 
desek w górn� i doln� ich cz��� wpuszczano tzw. szpongi, których zadaniem jest 
zapobieganie p�kaniu i paczeniu si� ikony. Na powierzchni, która ma by� 
gruntowana dr��y si� wgł�bienie około 5mm – kowczeg. Czasem na�laduje si� 
kowczeg poprzez nabicie na ikon� listew. Powierzchni� ikony zadrapuje si� 
tworz�c jakby kratk� maj�cej na celu wzmocnienie przylegania płótna, gazy 
lekarskiej do deski. Cał� powierzchni� deski pokrywa si� przynajmniej 
dwukrotnie, rozpuszczonym, gor�cym klejem skórzanym b�d� �elatyn�. W 
rozgrzanym kleju o odpowiedniej proporcji (1 cz��� �elatyny 5 cz��ci wody), 
zanurza si� gaz� b�d� płótno o rozmiarach nieco wi�kszych ni� sama ikona i tak 
nas�czon�, nakleja na powierzchni� deski. Gdy deska przeschnie mo�na 
przyst�pi� do sporz�dzenia gruntu. 
 
Grunt - (gr.leukos, ros. lewkas) 
Przygotowuje si� roztwór kleju skórzanego b�d� �elatyny (1 cz��� kleju –5-6 
cz��ci wody) do którego po podgrzaniu wsypuje si� wypełniacz którym jest 
zmielona kreda. Obecnie w sprzeda�y jest kilka gatunków kredy – bolo�ska, 
szampa�ska, na Podlasiu produkuje si� kred� ze złó� w Mielniku. Po pewnym 
czasie kred� z klejem nale�y wymiesza� i jeszcze rzadk� zapraw� rozprowadza 
si� dłoni� po powierzchni gazy, uwa�aj�c aby nie pojawiły si� p�cherze. 
Powierzchni� wygładza si� i po przeschni�ciu nakłada przy pomocy szpachli 
malarskiej nast�pne warstwy (ka�da musi wyschn��) Kładziemy grunt który 
zg�stniał (tak �e mo�na go kroi� no�em) cienkimi warstwami - (zbyt grube 
mog� si� odwarstwia� i p�ka�), a� do momentu całkowitego przykrycia gazy. 
Nast�pnym etapem jest polerowanie ikony przy pomocy drobnoziarnistego 
papieru �ciernego w celu uzyskania gładkiego pola (gładko�� ko�ci słoniowej). 
 
Pozłota  
Malowanie ikony poprzedzaj� prace pozłotnicze. Najbardziej cenna jest metoda 
złocenia na pulmencie (wilgotna masa zło�ona z czerwonej glinki i kleju 



organicznego z dodatkami). Powierzchni� pod złoto pokrywa si� pulmentem, po 
jego wyschni�ciu nawil�a si� pulment roztworem 20% alkoholu i kładzie płatki 
złota. Po pewnym czasie złoto poleruje si� agatem. Istniej� inne techniki 
pozłotnicze - złocenie na sok z czosnku, na mikstion olejny b�d� akrylowy. 
W tych technikach pozłota nie wykazuje efektu tak silnego blasku jak w 
technice złocenia na pulment. 
 
Rysunek  
Najbardziej do�wiadczeni malarze nanosz� rysunek bezpo�rednio na ikon�, 
opieraj�c si� na kopiach i wzornikach (Hermeneia). Mniej do�wiadczeni i 
pocz�tkuj�cy przenosz� rysunek z kalki. Dawniej stosowano technik� 
przepróchy – na ikon� kładziono kalk�, w której było mnóstwo otworów i 
uderzało w ni� woreczkiem ze zmielonym w�glem drzewnym, który 
przedostaj�c si� przez nie tworzył rysunek.  
 
Malowanie ikony 
Prac� rozpoczyna si� od pozłocenia nimbów, tła ikony. Nast�pnie maluje si� 
architektur�, krajobrazy, szaty postaci na ko�cu karnacje. Technika malowania 
polega na rozja�nianiu koloru podstawowego i uzyskiwaniu coraz ja�niejszych 
płaszczyzn. Najbardziej rozja�nione miejsca pokrywa si� najbardziej rozbielan� 
farb�, na ko�cu wprowadza si� biel w postaci precyzyjnych kresek. 
 
Karnacja 
Pierwszym kolorem kładzionym na partie cielesne jest tzw. „sankir” jest to 
podstawowy ton karnacyjny, który w zale�no�ci od szkoły był ró�ny: 
W ikonach bizantyjskich –ciemnooliwkowy  
Nowogrodzkich - jasnooliwkowy  
Moskiewskich - br�zowo �ółty  
Serbskich - ciemnobr�zowo zielony  
Po zało�eniu sankiru (ochra z czerni� w odpowiedniej proporcji), szkicuje si� 
rysy twarzy, kładzie coraz ja�niejsze warstwy tempery, ko�cz�c na �wiatłach 
malowanych czysta biel�. Ostatnia czynno�� to wykonanie napisów. Po kilku 
dniach niezb�dnych dla całkowitego wyschni�cia, ikon� pokrywa si� werniksem 
czyli oliw�. Jest to werniks tłusty, na bazie oleju lnianego z dodatkami 
przy�pieszaj�cymi jego wysychanie. Ikon� pokrywa si� grub� warstw� olify, 
która wsi�ka a� w grunt (towarzyszy temu pogł�bienie tonacji farb, uzyskuje si� 
podobny efekt jak w malarstwie olejnym). Po pewnym czasie, gdy zaczyna 
g�stnie� usuwa si� jej nadmiar dłoni�, staraj�c si� pozostawi� na ikonie jak 
najcie�sz� warstw�, która po wyschni�ciu zabezpiecza j� przed szkodliwymi 
warunkami zewn�trznymi. Jedyn� wad� tego werniksu jest jego czernienie z 
upływem czasu i stosunkowo długi okres wysychania. 
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